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W 35 rocznicę zamordowania 
kapelana „Solidarności” 

zapraszamy na konferencję 
Zło dobrem zwyciężaj 
– tak żyłem bł. Jerzy 

18 października 2019 r. 
godz. 9.30 

Urząd Marszałkowski 
Program:

9:45 - prof. dr hab. Wojciech Polak (UMK) 
• Wątpliwości dotyczące okoliczności śmierci bł. ks. Jerzego 

Popiełuszki. 
10:15 - prof. dr hab. Grzegorz Ostasz (PRz)
• Wokół publikacji „O solidarności z wielkiej i małej litery  

pisanej”.
10:30 - ks. dr hab. Piotr Steczkowski, prof. UR 
• Ks. Jerzy Popiełuszko jako duszpasterz ludzi pracy. 
10: 50 - dr hab. Mariusz Krzysztofiński (IPN O/Rzeszów) 
• Świadectwo abp. Ignacego Tokarczuka o męczeństwie  

bł. księdza Jerzego Popiełuszki.
11:15 - Zbigniew Branach 
• Zlecenie na Popiełuszkę.
11:35 - rozdanie nagród w wojewódzkim konkursie
       plastycznym.

Organizator: Region Rzeszowski NSZZ „Solidarność”.

- Jestem przekonany, że te wy-
bory, które odbędą się 13 paź-
dziernika, są jeszcze ważniejsze 
niż te sprzed czterech lat. Tak 
naprawdę, chyba po raz pierwszy 
w historii wolnej Polski zdarzyło 
się, że Polską rządziła ekipa, któ-
ra po prezentacji programu wy-
borczego, realizowała go prawie 
w całości. I to jest bardzo ważne, 
żeby ten trend i ten sposób rzą-

13 października 2019 r. zadecydujemy 
czy chcemy wolności, czy anarchii

dzenia zyskał w Polsce i wśród 
Polaków aprobatę. Oczywiście 
możemy do tego podejść w ten 
sposób, że skoro ekipa rządzą-
ca ma przewagę to nie musimy 
iść do wyborów. NIE, tak nie jest. 
Ważne jest, aby każdy, kto się 
utożsamia z tymi działaniami, 
które są działaniami komplekso-
wymi, poszedł do wyborów. Rząd 
Zjednoczonej Prawicy nie dba 
tylko o jedną grupę społeczną. 
Tutaj i pracownicy, czyli ludzie, 
którzy pracują ciężko są ważni, 
poprawa ich warunków pracy, 
płacy, warunków życia jest ważna, 
ale ważni są również pracodaw-
cy, dla których w różnej formie 
też proponowane są działania, 
które mają poprawić możliwości 
i efekty prowadzenia działalno-
ści gospodarczej. I wreszcie też 
ekipa Zjednoczonej Prawicy pro-
muje wartości, które tak napraw-
dę dla Polaków zawsze były, są 
i będą ważne, stąd wydaje się, że 
utrzymanie tego sposobu rządze-
nia jest niesłychanie ważne. Jak 

w ewangelii, „kto ma uszy niechaj 
słucha, kto ma oczy niechaj pa-
trzy”, każdy z nas widział, każdy 
z nas słyszał, mógł się przekonać, 
dotknąć, jak wyglądały rządy za 
czasów PO-PSL, a jak wyglądały 
w ostatnich czterech latach. I tak 
naprawdę, każdy z nas musi so-
bie 13 października udzielić od-
powiedzi, jaką Polskę wybieram 
i jaki kierunek rozwoju Polaków 
oraz jaką przyszłość chcę zbudo-
wać dla naszych dzieci? Czy taką, 
jak proponują inni, czyli „róbta 
co chceta” i taką wolność, która 
nie ma nic wspólnego z wolno-
ścią, a raczej z anarchią? Czy rze-
czywiście chce być wolnym, ale 
w oparciu o wartości i poszano-
wanie drugiego człowieka, pro-
ponowane przez Prawicę, czyli 
poszanowanie tych wartości, któ-
re w Polsce od wieków nasi ojco-
wie, dziadkowie i my szanujemy? 

Poparcie dla Wojciecha Bu-
czaka, byłego przewodniczącego 
Zarządu Regionu Rzeszowskie-
go NSZZ „Solidarność”, to żaden 

sentyment, tylko inwestycja. Jak 
popatrzymy na układ sił w sej-
mie, to bardzo ważne jest, aby 
głos pracowniczy również był 
słyszany. Wojtek, kiedyś pracow-
nik WSK PZL-Rzeszów, działacz 
związkowy szczebla regionalne-
go i krajowego, samorządowiec, 
bardzo dobrze rozumie proble-
my pracownicze i potencjał na-
szej doliny lotniczej. Również 
w mijającej kadencji udzielał 
wsparcia zakładom i działaniom, 
które podejmowała Krajowa Sek-
cja Przemysłu Lotniczego NSZZ 
„Solidarność”, aby nasza armia 
i jej siła była budowana w opar-
ciu o polski przemysł i ten prze-
mysł, który produkuje na terenie 
Rzeczpospolitej Polskiej. Za to 
jesteśmy Mu wdzięczni i chcieli-
byśmy, aby to dalej było kontynu-
owane, stąd potrzeba, aby ludzie 
z przemysłu, właśnie tacy jak 
Wojtek, którzy znają przemysł, 
jego strukturę i jego potrzeby, 
byli w parlamencie i mieli wpływ 
na stanowienie prawa.

Roman Jakim, przewodniczą-
cy Zarządu Regionu Rzeszow-
skiego NSZZ „Solidarność”


